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i.

osiadamy dawno Ochrony dla małych dzieci i dla tego 
przywykliśmy do nich; niezdajemy sobie często sprawy 
z pobudek, które żywo tknęły tych co pierwsi pow­
zięli myśl ustanowienia cnych, i tych którzy czynnie 
i skutecznie dopomogli do jej wykonania. Przypomnieć

to zdaje nam się rzeczą stósowną, i dla tego zawsze na 
czasie, iż instytucya żadna, chociażby materyalnie miała 
bvt zabezpieczony, nie może obejść się bez ożywiającego i 
czynnego udziału spółeczeństwa wśród którego istnieje.

Ochrony powstały najprzód w takich miejscach w któ­
rych znaczna część ludności, albo niemając dostatecznego 
zarobku, albo też źle używając takowego, popadła w nędzę 
i zepsucie, wśród którego dzieci wystawionemi były na los 
najsmutniejszy. Aby podnosić taką ludność z jej upadku 
riie wystarczały ogólne środki administracyjne i szkoły i 
przy wysokim stopniu złego były nawet zupełnie bez­
skuteczne, tam zwłaszcza gdzie na zdziczałe umysły nauki 
i środki religijne wpływ straciły. Zasiłki i zapomogi chy­
biały celu, chwilowo tylko przynosząc materyjalną ulgę. 
Wtedy to światła i miłością natchniona dobroczynność 
zwróciła się na taką drogę na której powoli ale z pew­
nością osiągnąć było można takiego stanu rzeczy poprawę. 
W rodzinach trawionych nędzą i występkiem dzieci sta­
wały się ciężarem, a nieszczęście rodziców odbijało się 
najdotkliwiej na nich, szerząc coraz dalej zgubne zanied­
bania skutki. Rozciągnięto zatem opiekę nad dziećmi, aby 
ocalić je, ochronić od złego wpływu i szkodliwych następstw 
opuszczenia, zająć się niejako odnowieniem spółeczności 
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którą w dorosłych tak trudno było poprawić. Tak powsta­
wały pierwsze Ochrony, miejsca gromadzące małe dzieci 
pod dobroczynną opieką, w Szwajcaryi i we Francyi, za­
nim ten sposób dobroczynnego działania pozyskał powszech­
niejsze uznanie, nazwę i urządzenia odpowiednie. Miłoś­
ciwa pieczołowitość dla dzieci odnosiła zadziwiające 
owoce, pośrednio wywierając wpływ nawet i na rodziców; 
razem umniejszała im ciężaru i przez miłość dla dzieci 
przystęp do ich serc otwierała.

Głośnemi stały się takie przykłady i dały zachętę 
do naśladowania. Niewszędzie jednak trzeba było dźwigać 
ludność z całkowitego moralnego upadku, a w większych 
ogniskach ludności niemożna było spodziewać się tak ude­
rzających i stanowczych skutków; lecz wszędzie położenie 
ubogiej ludności narażało ją na niebezpieczeństwa, zwła­
szcza też w czasie jak nasz w którym wielkie są postępy 
materyjalne, wielki bywa ruch zarobkowy, ale też i wiele 
biedy, w którym ubogi więcej niż kiedy pozostawiony jest 
własnym siłom i łatwiej w pokusę popada. Wszędzie tćź 
opieka rozciągnięta nad małerni dziećmi wywrzeć mogła 
zbawienne skutki na znaczną liczbę rodzin, dopomódz do 
zachowania od zepsucia pewną część młodego pokolenia, 
zmniejszyć tę chorobę spółeczności jaką jest zaniedbanie 
pierwotnego wychowania u najuboższych mieszkańców, po­
mnożyć warunki do wytworzenia się ludności pracowitej 
zdrowej i moralnej.

Upowszechniły się Ochrony, dla tego że mimo wielu 
wyobrażeń błędnych w obecnych czasach rozpowszechnio­
nych o sposobach zaradzeniu biedzie ludzkiej, przemagały 
w tem spółeczeństwie czasu naszego, uczucia i przekona­
nia przez wiarę i naukę chrześciańską wszczepione. Wielu 
zapragnęło ratować spółeczność zagrożoną, wielu zaś po­
szło za popędem prostej miłości bliźniego spiesząc z pomocą 
tam gdzie okazywało się cierpienie i nieszczęście, zwąt­
pienie i pochop do występku. I światłe rządy nawet uznały 
że tam gdzie instytucye naukowe i środki administracyjne 
nie sięgają, w dziedzinie należącej do ściślejszego rodzin­
nego zakresu, może być coś ważnego zdziałanem przez 
dobroczynność zwróconą na wychowanie pierwotne.



Wiemy doskonale wszyscy, że pierwotne wychowanie 
nie rozpoczyna się w szkole, by też najniższej, i że pta­
szęta nawet doznają, czułej opieki matki i o jca dopóki nie 
mają dość siły do opuszczenia gniazda. Człowiek nieza- 
wsze słucha tego głosu natury aby najczulszym staraniem 
otoczyć najpierwsze lata swego własnego potomstwa. Spo­
łeczeństwo wiele człowiekowi dać może, lecz z drugiej 
strony, ciężka praca, trudy, chęci, które mu nakłada i 
które w nim mnoży społeczność, zagłuszają częstokroć głos 
natury, stępiają uczucia, najgorzej gdy złe nałogi i wy­
stępki wykrzywiają je zupełnie. Jak wiele dzieci niezazna 
wcale w domu tych błogich wrażeń, które z lat dziecin­
nych czynią najszczęśliwszą porę życia, które budzą i o- 
twierają serce, które w niem wypielęgnowywują pierwsze 
zdrowe początki późniejszego życia. Jak wiele przeciwnie 
doznaje nie tylko zaniedbania, ale nawet złego obejścia się 
i nienadgrodzonego nigdy zaniedbania szlachetniejszej stro­
ny jestestwa! Ochrony nie odbierając dziecka rodzinie 
mają i spełniają zadanie czułego i roztropnego wpływu 
na jego młodociany umysł, serce, a nawet fizyczne uspo­
sobienia, one dają mu to czego może nie zaznało, troskli­
wość macierzyńską i miłościwe obejście się; w szczęśliw­
szych przypadkach pomagają rodzinie zatrudnionej pracą, 
pomnażając godziny w których dziecię rozwijać się może 
korzystnie, w uległości i nietamowanej wesołej swobodzie, 
one wreszcie przysposabiają je sposobem łatwych ćwiczeń 
do szkoły. Oto jest strona wychowawcza działania Ochron 
dla małych dzieci.

Takie działanie, równie jak pomysł takiego Zakładu 
jest wynikiem miłości i dobroczynności; nie jest urządze­
niem któreby na systematycznym przepisie ogólnym oprzeć 
można, jak niem nie jest życie rodzinne. Z serca spółecz- 
ności i z miłości bliźniego wprost pochodzi, a oddaje usługę 
swoją społeczeństwu szukającemu dla siebie w różnych 
urządzeniach ratunku. Ochrony muszą być Zakładem do­
broczynnym, to druga strona ich działania, i ta cecha 
odjętą im być nie może. Bo czułej troskliwości, umiło­
wania dzieci, wnikania w ich potrzeby, żywego zastępstwa 
dotkniętego nieszczęściem macierzyństwa, żadne urządze­
nie wzbudzić nie może. Dobroczynność zwrócona jest na 
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wychowaniu, na tę część jego, która może być podstawą 
całego wychowania późniejszego, a w której po wszystkie 
czasy nie nauka, ale tylko miłość i poświęcenie znaczy i 
znaczyć będzie, a na owoc liczyć może. Dobroczynność 
mająca zadanie tak wzniosłe, opieka mająca nietylko ulgę 
przynosić ale pracować dla przyszłości, musi być czynna, 
gorąca, z pracą swą sercem złączona.

Jeśli zaś o takiej dobroczynności mówimy, zaledwie 
dodać już potrzeba że nie starczą na nią same tylko datki 
i zapisy. Pierwsze Ochrony odniosły tak wielkie skutki, 
dla tego że spółeczność wśród której powstały otaczała 
je bezpośredniem zajęciem się, i że około nich łączyły się 
liczne zabiegi do tego samego zwrócone celu, poprawienia 
losu i stanu biednych za pośrednictwem opieki nad dziećmi. 
Nietylko otwierano drzwi przytułku, ale starano się po­
zyskać do niego jak największą ilość dzieci, wnikano 
w ich najważniejsze potrzeby, zabierano nawet za ich po­
średnictwem bliższą znajomość z ubogimi i zawięzywano 
stosunki z rodzinami, upadkiem oddzielonemi zupełnie od 
oświeceńszych warstw spółeczeństwa. Ta sama droga jest 
zawsze tą która prowadzi do pomyślnego skutku, bo in- 
stytucya każda póty tylko źyje istotnie, póki ją otacza 
współczucie i współdziałanie spółeczności wśród której'ist­
nieje. Nawet gdy przyjdzie jej w pomoc inna instytucya 
tak potężna jaką jest Zgromadzenie osób Miłosierdziu wy­
łącznie poświęconych, pracujących już nietylko w imieniu 
spółeczeństwa, ale w imię Tego który ludzkości otworzył 
drogę zbawienia, a małym dzieciom do siebie zbliżać się 
kazał, nawet wtedy, jeśli działanie jej nie jest popartem 
przez żywy udział ogółu, owoce nie będą dostateczne, nie 
dopomogą do tego błogosławionego ulepszenia w spółe- 
czeństwie, pojednania i połączenia różnych warstw spó­
łeczności przez wspólne i wzajemne cnoty. Wyrazem ta­
kiego połączenia są tylko ciągle i żywym duchem utrzy­
mywane instytucye.
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II.

Sprawy S%oniitetu.

Ochrona IV. św. Elżbiety na Kazimierzu urządzona 
roku poprzedzającego w nowo wybudowanym domu roz­
winęła się tam z dobrym skutkiem pod zarządem prze­
znaczonej ku temu Przełożonej ze Zgromadzenia SS. Mi­
łosierdzia i dom po wyschnięciu zupełnefn murów okazał 
się odpowiadającym. Liczba dzieci w tej Ochronie docho­
dziła w tym roku do 90. Inne Ochrony miały regularny 
i zwykły tryb czynności, największy jednak napływ dzieci 
był do Ochrony I na Wesołej, i do Ochrony III na Pia­
sku, gdzie liczba dzienna przenosiła 100. Żądanemi teraz 
bywają wykazy szczegółowe o Ochronach przez Władze wyż­
sze, a Komitet udziela onych, według form wskazanych, za 
pośrednictwem Magistratu miasta. Rubryki formą tą ob­
jęte poprowadziły do czynienia obliczeń z których naj­
więcej interesującemi są następujące: Miesiąc Czerwiec i 
Lipiec są temi w których najliczniej dzieci do Ochron 
uczęszczają; najmniej licznie w Styczniu i w Lutym, a 
w ostatnim roku w dwóch Ochronach i Kwiecień należał 
do, tych miesięcy słabego uczęszczania, a to z powodu 
chorób wysypkowych w dzielnicach na Piasku i na Kazi­
mierzu. Z obliczenia ilości dzieci w całym roku, według 
liczby dni w które Ochrony są otwarte, wypada że w prze­
cięciu każdego dnia w czterech naszych Ochronach od­
bierało opiekę 254 dzieci rzeczywiście obecnych. Na całą 
ilość 464 zapisanych w kontroli, pozostałych na r. 1878 
opłaca tylko 55 przepisaną pełną opłatę c. 10 tygodnio­
wo. 308 płaci zmniejszoną według okoliczności ilośó centów 
na tydzień a 101 jest czasowo lub zupełnie uwolnionych 
od opłaty. Cyfry te okazują dowodnie że obowiązek małej 
opłaty który na rodziców od ich dzieci słusznie jest na­
łożonym, zastosowywanym bywa w sposób jak najwzględ- 
niejszy odpowiednio do charakteru Zakładu który jest do­
broczynny; uwalnianie zaś od opłaty w przypadkach cho­
roby lub niemożności zarobkowania jest częstokroć ko­
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niecznem i to Przełożone Ochron czynią ze świadomością 
miejscowych i chwilowych stosunków.

W roku 1877 otrzymał Komitet na fundusz stały 
Ochron jeden tylko dar p. Kaspra Molęckiego który na 
uczczenie 501etniego jubileuszu kapłańskiego Ojca św. 
Piusa IX złożył los mediolański wartości franków 10. 
Odebranym został wreszcie po długiej przewłoce zapis 
ś. p. Józefa Dąbkowskiego. Gdy Komitet z egzekutorami 
testamentu porozumiał się w ten sposób iż piąta część 
zapisu przypadła dla zakładu św. Józefa osierociałych 
chłopców, a legat w listach zastawnych miał zostać wy­
płaconym według kursu, przeto po uwolnieniu onego z de­
pozytu rządowego, wypłaconem zostało za postanowieniem 
w. Namiestnictwa funduszowi Ochron, na podstawie pro­
tokółu spisanego z powodu działu majątku, zł. 4400 w li­
stach zastawnych Tow. kredytowego i 38 zł. 56 centów 
gotowizną. Listy zastawne wszystkie są zawinkulowane 
z polecenia Władzy; ponieważ jednak Komitetowi nie został 
udzielony rachunek z zakupua listów zastawnych i obli­
czenia procentów a nasuwała się wątplliwość czyli część 
sumy z procentów narosłej nie była użytą oprócz zapłace­
nia taksy skarbowej od legatu także na zakupno listów 
zastawnych, procenta zaś stanowią dochód Ochron i na 
fundusz zawinkulowany niepowinny być użyte, przeto Ko­
mitet udał się do w. Namiestnictwa z prośbą o udziele­
nie rachunku, a ewenteualnie o dewinkulaeyę jednego z li­
stów zastawnych odebranych z fuaduszu ś. p. Dąbkowskiego.

Rada miasta Krakowa raczyła uwzględnić prośbę 
naszą o powiększenie zasiłku na Ochrony w budżecie r. 
1877, który w roku przeszłym był uszczuplony. Otrzy­
maliśmy złr. 600 jako pomoc dla zwiększonego budową 
Ochrony IV wydatku. Mimo tego nie byliśmy w możności 
spłacić w tym roku ciążącego z czasu tej budowy długu 
bankowego złr. 2100, nawet znagleni potrzebami bieżą- 
cemi byliśmy przymuszeni dalszy jeszcze dług zaciągnąć 
w ilości złr. 500. Dopiero spodziewana z pewnością na Nowy 
rok 1878 zapłata ceny części gruntu odstąpionego J. O. 
ks. Czartoryskiej przy Ochronie IV, z pomocą remanentu 
dawnego dopiero na końcu roku obliczyć się dającego, po­
stawi nas w możności spłacić większą część tego długu.
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Sprawa zasiłku w soli tytułem jałmużny z kopalń 
Wielickich Ochronom naszym przyznanego reskryptem 
c. k. Ministerstwa z r. 1858 stała się przedmiotem ko- 
respondeneyi z Władzami skarbowemi. Gdy przypadkiem 
spóźniono się w r. 1875 z odebraniem asygnowanej ilości 
soli z r. 1874 takowa odebraną dopiero być mogła w roku 
1877 za odnowieniem asygnacyi. Komitet ponawiał nastę­
pnie prośbę do c. k. Dyrekcyi skarbu o wydanie tej jał­
mużny za lata 1875 i 1876, na które oczekiwaną jest 
odpowiedź.

Dotkliwszem było wstrzymanie na początku roku w zwy­
czajnej porze zasiłku z funduszu krajowego od r. 1849 
dotąd stale pobieranego w ilości złr. a. 550 za postano­
wieniem Ministerstwa oświecenia publicznego z d. 4 Czer­
wca 1849. Od czasu jak fundusze szkolno krajowe prze­
szły pod zarząd c. k. Rady szkolnej krajowej, zasiłek ten 
zamieszczonym bywał na budżecie krajowym szkolnym i 
przez Sejm uchwalanym wiatach 1874 1875 i 187Glecz 
pod błędnym tytułem, dla tego też wypuszczenie onego 
w budżecie r. 1877 przeszło niepostrzeżone, dopóki na 
zwykłe zgłoszenie się Komitetu o asygnacye na wypłatę 
roczną zasiłku nie nadeszło od c. k. Rady szkolnej krajo­
wej rezolucya iż suma ta na budżecie się nie znajduje. 
Ńie pozostawało jak udać się z prośbą do Wysokiego Sejmu 
krajowego zbierającego się właśnie w Sierpniu. Petycya 
nasza z 2 Sierpnia wniesioną została do Sejmu przez posła 
Szumańczowskiego; przekazana Komisyi budżetowej, uzy­
skała poparcie tejże Komisyi oraz posłów przemawiających 
w tej sprawie na 14tem posiedzeniu Sejmowem z d. 29 
Sierpnia i zasiłek zwyczajny dla Ochron krakowskich uchwa­
lonym został tak za rok 1877 jak i do budżetu r. 1878.

Ogólna liczba dzieci uczęszczających do Ochron, w tym 
roku mało się różni od roku poprzedzającego, w którym 
liczba ta znacznie się zwiększyła, jest jednak jeszcze cokol­
wiek większą; wynosi z całego roku 70286. Z tej ogólnej 
liczby strąciwszy dzieci które nie pobierały żywności w Ochro­
nie 5023, zostaje 65.263 jako liczba porcyi żywności roz­
danej dzieciom. W odniesieniu się do całego wydatku na 
żywność, wypada koszt jednej porcyi centów 25/6.
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III.

lluełi dzieci.

Z r. 
Wr.

1876
1877

Ochrona I. Św. Kajetana na Wesołej. 

zostało chłopców 
przybyło

45
41

dziewcząt
n

48
42

ubyło 31 20
Pozostaje na rok 1878

razem 93
„ 83

176
51

125
n

n

Ochrona II. Św. Stanisława na Kleparzu.

Z r. 1876 zostało chłopców 67 dziewcząt 84 razem 151
Wr. 1877 przybyło » 33 „ 23 „ 56

207
» ubyło „ 40 „ 62 „ 102

Pozostaje na rok 1878 „ 105

Ochrona III. Św. Józefa na Piasku.

Z r. 1876 zostało chłopców 55 dziewcząt 45 razem 100
W r. 1877 przybyło « 19 „ 19 „ 38

138
n ubyło „ 23 „ 11 „ 34

Pozostaje na rok 1878 „ 105

Oclu•ona IV. Św. Elżbiety na Kazimierzu.

Z r. 1876 zostało chłopców 58 dziewcząt 55 razem 113
Wr. 1877 przybyło n 23 „ 31 „ 54

167
r> W ubyło » 19 „ 19 , 38

Pozostaje na rok 1878 „ 129



IV,

ISLomitetn.

Na początku zaraz roku 1877 d. 20 Stycznia utra­
ciliśmy Opiekunkę Apolonię Węgleńską. Jeżeli kiedy był 
dowód że nie zamożność, ale serce miłości pełne służy do 
spełnienia mnogich dzieł dobroczynnych, była nim żyją- 
cym Panna Węgleńska. Od samego początku założenia 
Ochron naszych, pracowała ona przy nich, czynnie, cicho, 
gorliwie, z troskliwością i tkliwem przywiązaniem do tego 
Zakładu; można śmiało powiedzieć, że Ochrony nie mogły­
by były u nas utrzymać się, nie mogłyby były przebyć 
wielu lat ciężkich, gdyby nie ś. p. Węgleńska. Nim gospo­
darstwo ich wewnętrzne przeszło pod zarząd Sióstr za­
konnych, ona zatrudniała się gospodarstwem wszystkich 
Ochron; miała nieraz przykrości z tego powodu; przyjmo­
wała je zawsze i znosiła z tą dziwną pokorą która była 
cechą jej charakteru. Z rodziny i z wychowania przezna­
czona do wydatniejszego życia, przeniosła ona szlachetność 
swego serca na skromny zakres cichego a ciągłego 
działania dobroczynnego, nie tylko w Ochronach, ale i 
w innym Zakładzie, którego była główną podporą; zbli­
żała się do ubogich, opiekowała się niemi prawdziwie, i 
zostawiła po sobie w mieście naszem wielu, którzy jej 
winni wdzięczność, a u tych którzy mieli sposobność znać 
ją bliżej, pamięć rzadkich cnót i dobroci którą żadna 
sprzeczność zmienić nie mogła. Komitet Ochron, który 
przez lat przeszło 30 posiadał ją w swojem gronie, nie- 
zapomni jaki Apolonia Węgleńska zostawiła wzór Opie­
kunki ubogich i dobrodziejki małych dzieci, które kochała 
i była też niemi do końca życia otoczoną.

Na posiedzeniu pełnem dnia 9 Maja 1877 obra- 
nemi zostały opiekunkami Ochron hr. Róża Tarnowska, 
oraz z pomiędzy członków pełnego Komitetu Pani Józefa 
Grabowska. Na członków Komitetu zaproszono Panią Anto­
ninę Domańską i Panią Emilię Burzyńską. Skład Opieki 
jest obecnie następujący:



Opiekunka główna hr. Helena Małachowska.
Opiekunki: 1. Grabowska Józefa. 2. Helclowa Anna.

3. Hallerowa Julia. 4. Jakubowska Józefa. 5. Jastrzębska 
Marya. 6. Lasocka hr. Felicja. 7. Potocka lir. Katarzyna. 
8. Rutkowska Lucyna. 9. Rzewuska lir. Taida. 10. Szła- 
chtowska Helena (zast. Op. gł.) 11. Tarnowska hr. Róża. 
12. Woźniakowska Helena.

Opiekun główny......................... ............................
Opiekunowie: 1. Dunajewski ks. prałat. 2. Kremer 

Aleksander. 3. Krywult Adam (kontroler). 4. Luszczkie- 
wicz Antoni. 5. Makowski Michał (kasyer). 6. Markiewicz 
Władysław (sekretarz). 7. Muczkowski Stefan. 8. Pasz­
kowski Franciszek (zast- Op. gł) 9. Rydzowski Andrzej. 
10 Ściborowski Władysław. 11. Weigel Ferdynand. 12. Wo- 
dzicki hr. Roman.

Zdstępcy Opiekunów: Friedlein Józef, Ks. Spithal 
Roman.

Opieka szczegółowa Ochron. Ocfo-on^ Isza Gra­
bowska Józefa, Ks. Dunajewski Albin. Ochrona IJggT&r- 
nowska hr. Róża, Kremer Aleksander. Ochrona lllcia 
Małachowska hr. Helena, Paszkowski Franciszek. Ochrona 
IVta Potocka hr. Katarzyna, Ściborowski Władysław.

Opieka lekarska Ochron: Ochrona I i IV Dr. Ści­
borowski Władysław. Ochrona II. Dr. Kremer Aleksander. 
Ochrona III. Dr. Janikowski Stanisław.
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V.

Ochron.

Majątek Ochron stanowią:

1. Nieruchomości.

1. Dom wraz z ogrodem „pod Wandą“ zwany, na przed­
mieściu Wesoła pod L. 141, Dz. VI. położony, na 
którego zakupno, oraz odnowienie, oprócz sum zebra­
nych dawniej przez Towarzystwo Dobroczynności w Kra­
kowie. użytemi zostały następujące fundusze stałe:

a) Złp. 1000 z zapisu Jana Styczyńskiego.
b) „ 1200 z daru JEKs. ks. Schindlera.
c) „ 274 gr. 24 ż daru Polek w Dreźnie.
d) „ 500 z daru Op. Apolonii Węgleńskiej.
e) „ 600 z daru Wojciecha Kornela Stattlera.

2. Dom przy ulicy Krowoderskiej na przedmieściu Pia­
sek pod L. 44 Gm. VII. (Nr. 131 Dz. IV.) położony, 
po domu Schronienia dla sierót płci żeńskiej, przez 
Komitet Ochron w posiadanie objęty, w r. 1867 w zu­
pełności odrestaurowany, na którego odnowę obróco- 
nemi zostały następujące kapitały, jakoto:

a) Fundnsz ś. p. Kasztelana Franciszka Wężyka 
1< 00 złp.

b) Fundusz ś. p. Ambrożego Grabowskiego 200 
zł. a. w.

c) Zapis ś. p. Kunegundy Mączyńskiśj 250 zł. a. w.
d) Zapis ś. p. Teodory Czermińskiój 250 zł. a. w.
e) Zapis ś. p. ks. biskupa Kętowskiego 750 zł. a. w.
f) Fundusz ś. p. Aleksandra Brześciańskiego przez 

wykonawcę jego ostatniej woli Senatora Konstan­
tego Hoszowskiego Ochronom przeznaczony złr. 
2500 a. w.

3. Dom przy ulicy Piekarskiej na przedmieściu Kazi­
mierz L. 47 B. Gm. VIII na kupionym placu przez 
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Komitet Ochron wystawiony, na którego budowy wraź 
z zakupnetn placu użytemi zostały następujące sumy:

a) Fundusz ks. biskupa Łętowskiego w obi. ind. 
zł. 6000, czyli po zamianie, w gotowiźnie zł. 
5594 cent 93.

ó) Fundusz Franciszka Ciesielskiego w obi. ind. 
zł. 1350, czyli po zamianie, w gotowiźnie złr. 
1165 cent. 25.

c) Fundusz Bartłomieja Ciesielskiego w obi. ind. 
zł. 300, czyli w gotowiźnie złr. 259 cent. 50.

d) Fundusz imienia Aleksego Wężyka, złożony przez 
Dra Bulikowskiego (N. 2 kap. hip.) złr. 125.

e) Fundusz Jana Franciszka Fiszera złr. 500.
f) Z funduszu hr. Cecylii Małachowskiej opiekunki 

głównej złr. 2000.
g) Fundusz Franciszka Habna złr. 500.

2. Kapitały hipoteczne.

Na rzecz Komitetu Ochron ubezpieczone są nastę­
pujące kapitały:

1. Na realności przy ulicy Mikołajskiej pod 
L. 637 Gm. V. (Nr. 435 Dz. 1.) z nastę­
pujących funduszów powstały kapitał złp. 3600

a) Z zapisu ks. Antoniego Bystrzanowskiego 
Dziekana Kap. Kat. Krak. złp. . . 3000

b) Z daru Józefa i Estery z Szembeków Głę­
bockich złp................................................. 500

c) Z daru Anny Popielówny, Anny Moszyń­
skiej i Józefa Głębockiego złp. . . . 100

2. Fundusz Aleksego Wężyka (przeniesiony 
do N. 3 nieruchomości).

3. Z zapisu Elżbiety Skotnickiej, ostatniej 
woli rozporządzeniem z dnia 2 i 3 Sier­
pnia 1844 roku na realności pod L. 267 
Gm- II. Nr. 20. D. I. w Rynku głów­
nym w Krakowie położonej, intabulowa­
nym jest obowiązek właścicieli opłacania
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rocznie na rzecz domów Ochron 1000 złp., 
co przedstawia kapitał złp......................... 20000

Uwaga. Wedle osnowy tegoż testamentu 
„fundusz ten nigdy i przez nikogo na inną 
nieruchomość niema być przeniesionym, i na 
tćj realności pozostać ma“.

4. Fundusz Franciszka Halina (przeniesiony 
do Nr. 3. nieruchomości).

5. Z zapisu Anny Szastrowej na realności 
pod L. 374 Dz. I. (Nr. 559, Gm. V.) przy 
placu Panny Maryi w Krakowie intabulo-
wana suma złp.............................................. 4000

6. Fundusz hr. Adama Potockiego na domu
pod L. 58 Gm. VIII na Piasku, hipote- 
kowany złr. a. w........................................... 5000

7. Zapis Wincentego Karwickiego na dochód 
złr. 62, 50 cent, z domu Nr. 180 przy 
ulicy Grodzkiej.

3 Kapitały W Obligacjach lub innych papierach publicznych.

1. Fundusz Franciszka Ciesielskiego (prze­
niesiony do Nr. 2 nieruchomości).

2. Dar obywatela miasta Krakowa niewia­
domego nazwiska w dzień zaślubin JCK. 
Ap. Mości Franciszka Józefa I., dawniój 
w oblig. pożyczki narodowój, teraz za­
mieniony na Rente Państwa Nr. 780,656 
780,657, 780,658,' 780,659, 780,660 po.
100 złr............................................................ 500

3. Fundusz Józefa Muczkowskiego:
a) obligacya indemnizacyjna Nr. 19326 na złr. 100
b) 3 obligacye poź. nar. po 20 złr. zamie­

nione na Rentę. 40 złr., złączone z fun­
duszem Grefko wieżowej (11) przy Nr. 
762,600 na złr. 100, oraz Nr. 132,420 i 
132,430 na złr. 10 bez kuponów ... 20

4. Fundusz ś. p. Heleny Hallerownej w obli- 
gacyach indemnizacyjnych Nr. 3,147 i 
2,196, każda po 500 złr. razem .... 1000
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5. Fundusz lir. Alfredowej Potockiej w obli- 
gacyi indemnizacyjnej Nr. 4521 na zlr. 500

6. Fundusz Klary z Halinów Kygerowój, 
w obligacyi indemnizacyjnej Nr. 4398
na zlr,...................................................................500

7. Fundusz Wojciecha Paszkowskiego w obli-
gacyach indemnizacyjnych zlr..................... 250
a mianowicie Nr. 16.443 i 18,590 po 100
złr. Nr. 4,213 na zlr. 50.

8. Fundusz Tomasza Świetlika, dawniej w o-
bligacyi pożyczki narodowej,, teraz w Ken­
cie Nr; 291,878 na złr. 100, oraz Nr. 
139,386 i 139,387 na złr. 10 bez ku­
ponów .......................................................... 120

9. Fundusz Bartłomieja Ciesielskiego (prze­
niesiony do N. 3 nieruchomości).

10. Fundusz Józefa Żabińskiego, w obligacyi
indemnizac. N. 15,409 na złr..........................100

11. Fundusz Julii z Szembeków Grefkowi- 
czowej, dawniej w obligacyach pożyczki 
narodowej, teraz w Kencie Nr. 762,599 
na złr. 100 i złr. 60, złączone z fund. 
Muczkowskiego ("3 ad ó) w Nr. 762,600
na złr. 100 ................................................. 200

12. Fundusz po b. domu Schronienia dla sie­
rót płci żeńskiej w liście zastawnym ga­
licyjskim Ser. IV, Nr. 377 na zlr. 500
w depozycie c. k. kassy zbiorowej podat­
kowej zachowany złr.......................................... 500

13. Fundusz ks. Tomasza Szczepanowskiego,
w obligacyi indemnizac. okręgu rządo­
wego krakowskiego, winkuloWanej Nr. 1,300
Lit. A. na złr......................................................250
wskutek wyraźnego zastrzeżenia dawcy 
w depozycie Arcybr. Miłosierdzia i Banku 
Pobożnego w Krakowie zachowany.

14. Fundusz Jana Nepomucena Waltera (sy­
na), ku uczczeniu ś. p. Jana Waltera 
ojca, wniesiony w listach zastawnych Kró­
lestwa Polskiego w kwocie złp. 1,500, a 
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mianowicie: listy zastawne 3 Okresu Hej 
Seryi N. 225.561 na 150 rubli srb. i Nr. 
260,465 na 75 rub. sr., czyli złp. 1500.

15. Fundusz Jana Gralewskiego w listach za­
stawnych Królestwa Polskiego Nr. 50,140 
na rubli sr. 150, czyli złp. 1000,. oraz
obljg. indemnizac. Nr. 337 na złr. . . 50

16. Fundusz Jana Kantego Wenzlą w listach 
zastawnych galicyjskich po 100. złr. a. w.
Nr. 19,049, 21,084 ................................... 200
oraz obligacyja indemnizacyjna Nr. 2,897 
na złr..........................................................  . 50

17. Fundusz Kaspra Molęckiego, los loteryjny 
Acęyksięcią Rudolfa Nr. 9 na złr, 10 
Ofiarowany na pamiątkę 25-letniej rocz­
nicy Ojca św, Piusa IX los Ęukaresztski 
Nr. 050 na fr. 20. oraz los pożyczki M. 
Krakowa na złr. 20 i los Mediolański ną 
fr. 10.

18- Fundusz Biskupa Łętowskiego (przeniesio­
ny do Nr. 3 nieruchomości).

19. Fundusz Ęąroją, Treutlera w obligaey- 
ach indemn. Nr. 5 360 na 1000 złr. Ńr. 
1,015, 2 308, 5,095, 17,076 po 100 złr.
razem................................................  1400
oraz w książeczce Kasy Oszczędności w Kra­
kowie ..............................  17

20. Fundusz Zenona i Bronisława braci Jaku­
bowskich, w obligacyach indemnizaęyjnycb 
okręgu rządowego lwowskiego Nr. 31,387, 
24,332, po 100 złr....................... ... ,. . . 200

21. Fundusz niezuajomćj osoby Y. przez Szan. 
Józefa Laąoęjiiego, wniesiony w kwocie 
150 ¡złr., za co zakupiono obligacye inde- 
mnizacyjne W. Księstwa Krak. Nr. 1107
i 39,701 na złr. .......... 200

22. Fundusz Juliusza Ozdoby Florkiewicza dzie­
dzica dóbr Młoszowa, obligacya indemniz.
W. Ks. Krak. Nr. 296 na złr........................ 500

23. Fundusz Dra Macieja Jakubowskiego oblig.
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indemnizacyjna okręgu administracyjnego 
lwowsk. Nr. 5622 na złr..................................500

24. Fundusz ks. Godlewskiego kan. katedral.
krak. w ręku Przewiel. kapituły kat. krak. 
będący, przynoszący dochodu złr. . . . 200

25. Fundusz Leona i Taidy hr. Rzewuskich 
dla Ochrony Hej na Kleparzu pod kie­
runkiem Sióstr Miłosierdzia, w listach za­
staw. gal. 5 proc. Ser. III Nr. 1671, 1672, 
1680, 1681, 1682, 2242, 3643, po złr.
1000, razem złr............................................ 7000

26. Fundusz Maryana Brzezińskiego obligac.
indemn. ob. ad. krak. Nr. 12,019 złr. . 100

27. Fundusz Rozalii z Flatowów Lewenstei- 
nowój w listach zastaw. 5°/0 Król. Pols. 
Nr. 158,473, 158,476, 158,482, 158,496, 
po Rsr. 100, razem Rsr. 400.

28- Zapis Józefy Paliszewskiej w akcyach k. 
ż. Arcyksięcia Rudolfa Nr. 87,857, 87,858, 
87,859, 87,860, 87,861, razem złr. . . 1000

29. Fundusz Anny Karasińskiej w list, za­
staw. galic. 4% Nr. 16,600 i 23,740 po 
złr. 100 ......................................................... 200
oraz oblig. indemn. w Ks. Krak. Nr. 179 
na złr.  ..................................................... 50

30- Fundusz ks. prałata Rozwadowskiego Op, 
gł. Ochron. Oblig. indemniz. Nr. 3971 
złr..................................................................... 100

31. Fundusz Jerzego i Julianny Bagińskich 
w listach zastaw, galicyj. 4°/0 Nr. 1045
i 12462; 200

32. Fundusz ks. Piotra Pękalskiego w oblig.
ind. W. Ks. Krak. Nr. 373 złr....................1000

33. Fundusz Jana Franciszka Fiszera (wpi­
sany do N. 3 nieruchomości).

34. Fundusz nieznajomego X. złr. 100, wnie­
siony przez Sz. Józefa Lasockiego w kasie 
Oszczędności złożony na książeczkę Nr. 
18,794.

35. Fundusz hr. Cecylii Małachowskiej Opie-
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kunki głównej, według jej intencyi przez 
siostrę hr. Helenę Małachowską ofiaro­
wany złr. 5000, z których kupiono lista* 
jjii zast. gal. 5°/0 złr. .................................. 3000
Nr. 2674, 2675, 2676, za złr. 2667 c. 90.

36. Fundusz ś. p. Józefa Dobkowskiego w li­
stach zast. gal. Tow. kredyt, ziems. 4% 
Nr. 14299, 19477, 20144, 20175 po złr. 
1000 i Nr. 20769, 18827, 19103, 21032 
po zlr. 100 złr.............................................. 4004

4. Kapitały niezrealizowane w posiadaniu Komitetu Ochron nie będące.

1. Z zapisu Romana Dobrzańskiego, na re­
alności Nr. 21 Dz. 1. (Nr. 340 Gm. III) 
w Krakowie ubezpieczona,1 pod dożywo­
ciem małżonki zmarłego p. Fryderyki Do­
brzańskiej zostająca suma w monecie sre­
brnej brzęczącej złpol. ........................... 13000

• Uwaga. Komitet Ochron z powodu ciążą­
cego na. sumie tej dożywocia, dotąd żadnych 
od niej nie pobiera procentów.

2. Marya z Wiológłówskicb Stobnicka osta­
tniej swej woli rozporządzeniem z daty 
Kraków 26 Sierpnia 1864 r. przekazała 
dla Ochron 500 rsr., która to suma zo- 
staje pod dożywociem pana FSliksa Sto- 
bnickiego. Legat ten ubezpieczonym zo­
stał na rzecz Komitetu Ochron na sumie 
14,500 rsr. na dobrach Limanowa z przy- 
ległościami.

VI.

Składki stałe roczne.
Baranowski Teodor 
Brzeziński Józef . 
Burzyńska Emilia .
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Dunajewski ks. Prałat.................. . . złr. 7 — c. 5Ó
Estreicherowa Antonina .... • • » 5
Helclowa Anna............................... • • n 75 n
Jakubowska Józefa...................... • • „ 20 n
Jastrzębska Mary a...................... • • n 50 »
Kremer Aleksander...................... 5
Krywult Adam............................... • * n 5 »
Lasocka hr. Felicja...................... • • n 50 D
Małachowska hr. Helena . . . . 25 n
■Mbśzyński hr. Piotr ...................... • • n 200
Muczkowski Stefan...................... 10 »
Paszkowski Franciszek.................. * • 5, 12 50
Paszkowski Leon.......................... • • n 15 n
Potocka hr. Zofia.......................... 341 n 25
Ściborowski Władysław .... • • n 3
Szlachtowska Helena .................. • • „ 10 n
Szlachtowski Feliks...................... 5
Teliga ks. Prałat........................... • • „ 50 B
Tupy ks............................................. • • n 3 n
Walter Jan Nep............................... • • n 20 d •

Dary jednorazowe.
Branićka hr. Jadwiga...................................................złr. 50
Ks. Drews za X. ..........................................................  30

Dary w Ochronach złożone.

Ochrona I św, Kajetana.

P. Sadowska koszyk pierników. P. Górska kilka sztuk 
ubrań. Dr. Grabowski na podwieczorek dla dzieci 
złr. 1. NN. na podwieczorek dla dzieci złr. 1. Op. 
Grabowska na podwieczorek dla dz ieci złr. 1. P. Jaroszyń­
ska sukienek barchanowych sztuk 10. Op. Ks. Prałat 
Dunajewski na podwieczorek dla dzieciźłr. 4. Op. Jastrzę­
bska całe ubranie dla chłopca, zabawki i cukierki. Op. 
Rutkowska płócienka na sukienki łokci 10. P. Molęcki 
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pierników dla dzieci sztuk 63. Op. Jastrzębska na pod­
wieczorek dla dzieci złr. 1. NN. na podwieczorek dla 
dzieci złr. 1. Op. gł. hr. Małachowska na podwieczorek 
dla dzieci złr. 1. Op. Grabowska na podwieczorek dla 
dzieci złr. 1. Op. gł. hr. Małachowska bucików 6 par dla 
ubogich dzieci. Op. ks. Prałat Dunajewski obraz św. Fe­
liksa do Ochrony, dla dzieci. Ks. Prałat Szyndler jabłek 
koszyk. Ks. Bukowski elementarzy 7, tabliczek 24, tyleż 
gryfelków, kajetów 30. Op. Rutkowska jabłekkoszyk. Op. 
gł. hr. Małachowska na gwiazdkę dla dzieci złr. 10. hr. 
Hussarzewska na gwiazdkę dla dzieci złr. 10. Ks. Prałat 
Szyndler na gwiazdkę dla dzieci złr. 5. Ks. Prałat 
Spitpal na gwiazdkę dla dzieci złr. 12cent, 50. Op. hr. 
Lasocka ubrań nowych dla chłopców 6, czepeczków dla 
dziewcząt 24 i złr. 5. Op. Jastrzębska ubranie dla 
dziewczynki, koszyk jabłek i złr. 8. Op. Helclowa na 
gwiazdę dla dzieci złr. 5. Hr. Wodzicka na gwiazdkę 
złr. 5. P. Makowska na gwiazdkę dla biednych dzieci 
złr. 10. Op. Łuszczkiewicz ubrania dwa całe dla chłop­
ców, i na gwiazdkę, złr. 5, Op. Grabowska barchanu 30 
łokci suknią i na pierniki złr. 1. P. Sadowska na gwia­
zdkę złr. 2. Hr. Stadnicka na gwiazdkę złr. 1. Pan 
Józefczyk na gwiazdkę złr. 3. P. Górska na gwiazdkę 1. 
P. Szlezinger na gwiazdkę złr. 2. P. Żabińska na gwia­
zdkę złr. 2. P. Badeniowa na gwiazdkę złr. 5. P. Mała­
chowska na gwiazdkę złr. 1. Op. Rutkowska pierników i 
orzechów koszyk, i złr. 2. P. Rzewuska na gwiazdkę złr. 1. 
Op. Krywult paczkę fig, orzechów, śto jańskiego chleba 
i złr. 1. P. Zaleska na gwiazdkę złr. 2. Op. Jakubowska 
na gwiazdkę złr. 1. Op. Dr. Kremer na gwiazdkę złr. 1. 
T. Drowa Szewczykowa ubrań 8 dla chłopców; fartuszków 
6'dla dziewcząt. P. Molęcki pierników dla dzieci Śzt. 200. 
P. Prószyńska pierników koszyk.

Ochrona II św. Stanisława.

Pewna osoba na podwieczorek dla dzieci złr. 5. P. 
Krywult paczkę fig. NN. złr. 5. Op. Rutkowskii kilka­
naście łokci płócienka. P. Hoszowski 1 książkę żywotów 
świętych. Op. hr. Lasocka 3 ubrania dla chłopców 12 par 
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obuwia 11 kapeluszy. Op. Rutkowska złr. 1. Op. hi*. La­
socka 12 par ciepłego obuwia. Op. lir. Tarnowska 1 sztu­
kę plócienka 2 chusteczki na szyję. Op. hr. Tarnowska 
2 sztuki barchanu. Op. hr. Lasocka drzewko przybrane sło­
dyczami i owocami, sukienek barchanowych dla dziewczy­
nek 6, czepeczków 37, obrazków 50.

Ochrona III św. Józefa.

Op. gł. hr. Małachowska na podwieczorek dla dzieci 
złr. 2. P. Molęcki pierników paczkę dla dziewcząt, P. P. sukie­
nek 2, koszulek 2 Op. Helclowa strucli 16, butelek wina 
4, P.P. dla dziewcząt sukienek 4, kaftaniczków 2. Op. Rut­
kowska plócienka łokci 14, P.P.dla chłopca surducik 1, dla 
dziewczyn, sukienka 1, koszulek 2. Op. ks. Dunajewski 
na podwieczorek złr. 1. Op. gł. hr. Małachowska barcha­
nu łokci 20. Op. Rutkowska jabłek kopę. Op. Szlachtów- 
skana potrzeby dzieci złr. 3. P.P. dla dzieci koszul nowych 
3, sukienek 3, pończoch 3 par, berlaczy 3 par, szalików 3, 
chustek na głowę 3. Op. Rutkowska jabłek kopę, orze­
chów kop 2. P. P. na gw. dla dz. szalików 6, pudełek z łąko 
ciami i zabawkami 6, dla chłopców piłeczek 12. Op. hr. 
Lasocka dla dziewcząt sukienek 6, czepków 36, obrazków' 
51- Op. Helclowa strucli 16, butelek wina 4. Op. gł. hr. 
Małachowska pierników paczkę i 1 złr.

Ochrona IV św. Elżbiety.

Op. Ściborowski dużą tablicę drewnianą. Op. gł. 
hr. Małachowska na podwieczorek złr. 1. P. Molęcki pier­
ników 69. Op. Rutkowska plócienka na sukienki łokci 10. 
Op. gł. hr. Małachowska drelichu do 3eh okien na story 
łokci 12. P. Hoszowski książkę z żywotami świętych. Op. 
ks. Dunajewski na podwieczorek złr. 1. Op. Łuszczkiewicz 
dla dzieci złr. 3. P. Małachowska na trzewiki złr. 5. Ks. 
N. złr. 1. Op. gł. hr. Małachowska złr. 5. Op. Grabow­
ska na barchan dla dzieci złr. 2. Op. Rutkowska jabłek 
dwa koszyki. Op. Grabowska na ubraniedladziecizlr.il.

ubraniedladziecizlr.il
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